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7. dwóch frontów bojowych.
W Siedmiogrodzie.

»Oesterr. Morgenztg.« przynosi następują­
ce sprawozdanie telegraficzne korespondenta 
ifojennego L a n g s t e i n a "za zezwoleniem 
wojennej kwatery prasowej:

—,1 2  października.
Wojska sprzymierzone także wczoraj wypie­

rały Rumunów z okolic Kronsztadu. Rozbite 
kolumny nieprzyjacielskie cofają się ku przełę­
czom. Akcya wojak sprzymierzonych pomyśl­
nie się rozwija, a pierwsza i -druga armia ru­
muńska podczas odwrotu nie stawia żadnego 
oporu.

W górach Cyorgeny nieprzyjaciel, erzyma- 
wszy posiłki, usiłował powstrzymać pochód 
wojsk sprzymier. onych w ostatnich flwocli 
dniach. Po wałkacn dwudniowych wczoraj opór 
ten został złamany i Rumuni cofają się szybko 
ku granicy.

Na froncie włoskim.
Ataki Włochów na stanowiska austryacko- 

węgierskie pomiędzy morzem a  wyżyną Comen 
trwały także wczoraj, atoii nie miały większe­
go powodzenia i zyskany przez Włochów teren 
jest minimalny. Pod Oppachiasella i Novavas 
nieprzyjaciel zajął małe części naszych prze­
dnich rowów. Na reszcie frontu bojowego zo­
stali Włosi po krwawych walkach odparci, po­
niósłszy wielkie straty.

Na froncie tyrolskim pod Pas uh i.5 ogień nie­
przyjacielski osłabnął. Z powodów strategicz­
nych przeniosła komenda austryacko-węgierska 
front z Cosma-gnon w tył na Roite.

Ucieczka króla gieckiego.
Genewa, ld października. 

»Daily News* donosi z Aten pod datą 9-go 
hm., ze król grecki czyni przygotowania do u- 
cieczki. Zapasy żywności zostały wywiezione 
do Laryssy, a pociąg nadzwyczajny stał na to- 
rze kolejowym, wiodącym do wymienionego 
miasta. _____

Wojska rosyjskie w Satókaeh.
(Tel c. k. Biura koresp.)

Saloniki, 13 października. 
Doniesienie a-gencyi Marasa. Przybył tu no­

wy transport wojska rosyjskiego.
----------------v ---------------

S e a m o ik a t  fa reg& L
(Tel. c. k Biura koresp.)

Konstantynopol, 13 października. 
Doniesienie agencyi telegraficznej MiłlT: 
Główna kwatera turecka donosi: Front nad 

rzeką T y g r y s e m .  W obszarze F e i a h i e o- 
gień działowy. Front k a u k a z  ki .  Wszędzie 
utarczki, słaby ogień armatni. Na innych fron­
tach nie było nic ważniejszego.

Pomoc dla Rumunii
Genewa, 13 października. 

>-Matin« (Taryz) donosi:
Koalicya postanowiła przynieść Rumunii 

Spieszną pomoc. Przedstawiciele państw koali­
cyjnych w Bukareszcie zagwarantowali rządowi 
rumuńskiemu całość państwa.

W rażenie w Rumunii.
Sztokholm, 13 października. 

Ostatnie klęski, poniesione przez wojska ru­
muńskie, wywołały w Bukareszcie bardzo sil­
ną OpGzycyę przeciwko rządowi i wogóle prze­
ciw wojnie. Politycy, którzy byli przeciwni wy­
stąpieniu Rumunii po stronie Rosyi, zyskują co­
raz bardziej na wpływie. »Dreptatea« ostro ata­
kuje Rosyę, której) zarzuca niedotrzymanie kon- 
wencyi wojskowej.

Rz^dy rosyjskie w Rumunii.
Budaneszt, 13 października. 

Dzienniki tutejsze donoszą i  So-fii: Bukare­
szteński dziennik > Dimhieateac omawia w ob­
szernym artykule beznadziejne położenie Ru­
munii- W Rumunii panuje — oświadc-za dzien­
nik — najstraszliwsza reakeya rosyjska. Kraj 
nasz b j ł  dotąd wolnym, dziś jednak czujemy 
już' na sobie ręką rosyjską. System rosyjski 
wprowadzono naw et do życia politycznego. — 
Armia rumuńska, wraz za swą komendą, pozo­
staje pod w p iy w fi rosyjskim, Carp nwże dziś 
śmiało powiedzieć, żc przepowiednia jego się 
spełniła.

--------------- o---------------

Stewa powołanie iv Rosyi.
Zurych, 13 października. 

Dzienniki lu.tej.szo- donoszą: Ukazem cesar­
skim powołani zostali pod broń wszyscy uwol­
nieni dotychczas kozacy w A zji środkowej. 
Zarządzono teź równocześnie ponowny prze­
gląd pospolitaków z roczników 1878 u o 1885, 
uznanych przy \  uprzednich przeglądach za nie­
zdolnych do służby.

Straty rosyjskie.
Berlin, 13 października.

W  ,.Krciizztg<: czytamy:
„Rosya walczyć będzie m  do śmierci' . Słowa 

te, wypowiedziane przez L l o y d  G e o r g a ,  
zaczynają się urzeczywistniać, ale w innym zu­
pełnie sensie, Straty, poniesione przez Rosyan 
w ostatnich cza-sach w Galicyi, rosną znowu do 
olbrzymich rozmiarów, tak dalece, że -nawet ta­
ki. rezerwoar ludzi, jakim jest Rosyia, nie jest 
w' stanie ich znieść. Wedle objektywnyeh obli­
czeń duńskich, Rosya straciła w pierwszych 
dwóch latach wojny przeszło 6 milionów ludzi, 
adliczywszy już ozdrowieńców. Straty zaś po­
rtem one przez Rosyę w tegorocznej ofenzywie, 
licząc ostrożnie, przyjąć można na 1,250.000 
ludzi, z  gwardyi rosyjskiej, po krwawej kąpieli 
Stad. Sbochodcm, nie zostało nic.

itljU IMfcli! i IHIUi lii
Rotterdam, 13 października.

Jest pewnem, że r.a wodach amerykańskich 
operują conajmniej dwie niemieckie łodzie pod­
wodne. Wedle wszelkiego prawdopodobieństwa 
jednak na przestrzeni między Nowym Jorkiem 
a Nantucket uwija się pięć niemieckich łodzi 
podwodnych.

Załogi amerykańskich okrętów wojenny-ch: 
nie chcą wyjawić nazw tych łodzi podwodnych,1 
gdyż byłoby to naruszeniem neutralności.

% Fc^S fS .
Zurych, 13 października.

»Tagesanzeiger« donosi z Petersburga: We­
dle doniesień z Teheranu, potężny szczep BacL- 
tyarów, który dotąd był zwolennikiem Rosyi, 
przeszedł na stronę Turcyi.

h n d m A  Issfi n  mjr p if f isą
Sztokholm, 13 października. 

Petersburski »Dień«| 'donosi: Wedle oświad­
czeń 'zarzadn m. Moskwy, należy już dziś przy­
stąpić do przygotowania demoHiizacyi. Osobna 
ko nf ciency a obraduje nad tem, w jaki sposób 
zużytkować należy wr czasach pokojowych in­
wentarz rozmaitych zakładów i przedsiębiorstw 
wojennych.

Proces polityczny w Moskwie.
Sztokholm, 13 października, 

i-Utro R-osaik donosi: W Moskwie- rozpoczął 
się wielki proces polityczny przeciwko t. z;w. 
mścicielom-rewolucyoińsiom. Na ławie oskarżo­
nych zasiadły 53 osoby w wieku od 17 do 70 
lat, rozmaitej narodowości, zawodów i sfer. — 
Do rozprawy powołano 109 świadków. Wedle 
aklu oskarżenia organizacya mseioieb-rew-olu- 
cyonistów działała w Piotrkowie, Radomiu i 
Kaliszu, a działalność ta zaznaczyła się liczny­
mi napadami na pociągi kolejowe i państwowe 
inslytucye, przyczem polieya staczać musiała z 
napastnikami zacięte walki. Członkowie tej or- 
■ganizacyi, przeważnie dawniejsi członkowie 
Polskiej partyi sccyałisil.ycznej, byli deskonałe 
uzbrojeni j wyszkoleni. 1'raeowaii oni grupka­
mi, liczącemi po 0 osób. Dowódzcom tych od­
działów nie wolno było się poddać, musieli so­
bie w takich razach odbierać życie. W pewnem 
miasteczku oddział taki w -marcu 1911 roku 
bronił się przez cały dzień przeciw eałej miej­
scowej policyi. W kcńcu, widząc bezcelowość 
dalszej walki, rewolucyoniści podpalili idiom, w 
którym się 'zabarykadowali i zginęli w płomie­
niach przy dźwiękach śpiewanej -do ostatniej 
chwili pieśni rewolucyjnej.

Sprawa posła IśebknsoLjta.
(Tel. c. k . B iu ra  k o resp .)

Berlin, 13 października. 
p(umisyu regułamino a parlamcm u niemiec­

kiego, obradując n?.d wnioskiem socyalno-de- 
mokratyeznego zjednoczeniu pracy, domagają­
cym się wstrzymania postępowania kaitiego o- 
raz zniesienia aresztu śleoczego posła îeb- 
kneclita na czas trwania okresu posiedzeń par­
lamentu. postanowiła- zażądać od zastępcy kan­
clerza aktów postępowania karnego przeciw 
posłowi Liebknechtowi. Komisya przyjęła na- 
ńępnie w n i o s ek' s 3 c ya 1 i i o - de i no k r a tycz nego zje­
dnoczenia pracy, odrzucający prośbę sadu gu- 
bernialuego w Toruniu w sprav.de wdrożenia 
postępowania karnego przeciw Liebknechtowi.

Rumuński odwrót.
Armia rumuńska na całym froncie siedmio­

grodzkim znajduje się w tej chwili w pełnym 
odwrocie. Na froncie południowym, po bitwach 
petd Hatszóg i pod Sybmem, dotarły zwycię 
skie wojska sprzymierzone na licznych odcin­
kach do granicznych grzebieni górskich, wzgjfy 
dnie przełęczy, i stoją gotowe do podjęcia- na 
da-ny rozkaz marszu na terytoryum rumuńskie.: 
W Siedmiogrodzie wschodnim przekroczyły już j 
•wojska generała Arza pasino Gorgony i Har- 
g itta i następując na pięty odrzuconym tylnym ; 
strażom rumuńskim, zstępują właśnie wr kotli­
nę Gyorgyó Szent- Miklńs oraz Osik Sereda, by 
następnie wyrzucić nieprzyjaciela, enlkowcie 
poprzez przełęcze g rań;ćzno. Po zaciekłych bo­
jach w okolicy Kronsztadu, Irtóre trwały dni 
kilka-, pozostawia nieprzyjaciel po dr-edze dzia­
ła I cały mai-crynł wojenny, oddaje w ręce zwy- 
cięzcowmnóstwm wozów kolejowycli z zapasami 
wszelkiego rodzaju, których nie miał już cza-su 
zniszczyć przód rozpoczęciem odwrotu.

Słowem, Rumuni zaczj-nają się strisować na­
reszcie do rad, udzielanych nieżnużen-ie p-rz°z 
sprzymierzeńców za-chodnicłi i wschodnich, któ­
rzy przypisywali rumuńską węypraiyę na Sied­
miogród politycznym celom i radzili wycofac 
sic stam tąd czcrriprędzej, a działania podjąć 
dla wzspólnjch celów wojskowych. Tylko, że 
ten odwrót rumuński nie zosta.ł podjęty dobro­
wolnie, by poddać ,się zamierzeniom -ogólniej­
szej natury. Odwrót ten został wymuszony 
przez sprzymierzone wojska po szeregu świet­
nych strategicznych posunięć i ma na celu je­
dynie resztki pobitych wojsk rumuński oh -oca­
lić przed "niechybną zagładą. Nie dlatego eofają 
się Rumuni, by siły swoje wnra-wić na innym 
-terenie, który im się obecnie dla operacyj woj­
skowych korzystniejszym wydaje, lecz dlatego, 
by nic pozwolić na dalsze rozbijanie poszcze­
gólnych grup armii, otaczanie ich i mszczenie 
zupełne-

Spnsób, w jaki Rumuni ofenzywę siedmio­
grodzką podjęli, oraz właściwości górskiego 
terenu, znakomicie nadawały "ię do wykonania 
manewrów" szeroko założonych, któreby nie­
przyjaciela zaskoczyły z nionaeka i zdruzgota­
ły gin za jednym ciosam. Wkroczyli Rumuni do 
Siedmiogrodu trzema armiami, które miały 
wytknięty wspólny cel: dotarcie do doliny rze­
ki Maros i prowradziły w szerokich liniach kon­
centryczny pochód, nie zachowywały wszakże 
wzajemnej ścisłej łączności. Front rumuński 
wykazywał znaczne przerwy, w" które wciskać 
się mogły wojska sprzymierzone, pcdejmnjące 
kont-rofenzywę i wykonywać dalekie ruchy osa­
czające. Pierwsza południo-wa armia rumuńska 
szła przez przełęcz Czerwonej Wieży na Sybin, 
przez przełęcze Szu-rduk i Yulkan na Hatszeg, 
oraz w" dolinie rzeki Czerny na Karansebes. Dru­
ga armia środkowa szła przez przełęcze Ojtoz, 
Hodza, Predea-1 i Torzburską na Schitssburg- 
Medias. Trzecia zaś armia północna, nawiązu­
ją ca do południowego skrzydra rosyjskiego w- 
Bukowinie, przez przełęcze Gyimcs, Bekas i 
Toi yes, rozpoczęła była pochód na Maros-Ya-
sa r h e ły .

Skutkiem tego to właśni0 oddzielnego postę- 
p-ewania poszczególnych grup wszystkich trzoch 
armij rumuńsł ich, Merow-nictwo'wojsk sprzy­
mierzonych zaczęło a-takowmć oddzielne grupy 
kolejno, i  osobno je -niszczyć. Fo druzgocących 
bitwach w okolicy miasta Hatszóg -i w  obszarze 
Sybinu, które zniszczyły pi rrwszą armię rumuń- 
f.ką, przyszła kolei na drugą arm ią środkową. 
Wojska generała Falkenhayna, któro ścigały 
szczątki pietwszej, szukającej oparcia o  drugą 
armię wr dolinie Aluty, musiały" znowu stanąć 
tlo rozstrzygającej bitwy. Przeprowadziły ją, 
równie jak  bitwę pod Sybmem, świetnym mane­
wrem okalającym i odcięły drugiej armii ru­
muńskiej jodyną wygodną drogę powrotu na te- 
rylOTyum rumuńskie poprzez przełęcz Tom ós, 
linią kolejowy, v Kronsztadu prowa-dzacą na 
Sinaję i Bukareszt, Taksamo, juk poprzednio 
pod Sybinem, musiała armia pobita rozpocząć 
■odwrót w południ-owci-wscbodnim 'kierunku, 
drożynami górskiemi, wiodąccmi poprzez pozo­
stałe przełęcze.

' Założenie i przeprowadzenie tej trzecie z 
rzędu wielkiej bitwy na siedmiogrcdzk:m tere­
nie, proste jest nadzwy czaj. Wedle przedstawie­
nia Kircblehnera. podjęła druga annia rumuń­
ska po klę-sce, doznanej na zachodnim brzegu 
lesistego pasma Geisterwaldu koło Pentany 
gdzie wojska sprzymierzone przebiły' stanowi­
sko nieprzyjacielskie w odcinku rzeczki Sincy, 
odwwót na całym obszarze trielkiego kolana, 
jakie tu Aluta zatacza. Wschodnich brzegów' 
leśnego pasma Persiny oraz Geisterwaldu bro­
niły" t v l o  straże tylne. Siły główne cofnęły' się 
bezpośrednio na stanowisko główne, położone W' 
kraju Burców. Północne skrzydło odbywało pm- 
chód. wolniej nieco, południowe pospiosznywni 
marszamu Sprzymierzeni ścigali cotajacych się 
na szerokim froncie. Już dnia 7 października 
zaatakowano na wschodnim skraju oou lasów" 
rumuńskie straże tylne i odrzmeono je w kraj 
B ut-có w  i  przez Alutę. Wojska sprzyoniprzone 
nieznużenie parły -naprzód i  tegosamego dnia 
jeszcze znalazły się przed mmuńskiem stano­
wiskiem głównem. Rówmocześnie wmijska nic- 
mieekie posunęły się na południe .jarem rzeki 
Sincy" przez pasmo gór Persańskich i  dotarły" de 
obszaru miejscowości Zernesti nad potokiem 
W eidenbach.

Główne stanowjsko rumuńskie miało rozkład 
następujący": Ciągnąc się na północno-zachod­
nich uskokach pasma górskiego Burców, miało 
centrum pomiędzy Kronsztadem a  Rosenau, le­
we- skrzydło r.a, góiach około Tórzburga, na 
najbardziej na południe wysuniętych odgałę-

zieniach pasma Barook:ego Na północny 
wschód cd  Kronszhadu znajdow"ały się stanowi­
ska, połączone z centrum stanowiskami na rów­
ninie, mającemu 'także linie naprzód wysunięte, 
a. położonemi na wschód od potoku Weiden- 
bach. Był to rodzaj skrzydła prawego, wysunię­
tego naprzód.

Walki w' okolic; -potoku W eidenbach i da­
lej na północ nad Alutą rozpoczęły się już dnia 
7 października. Był to początek bitwy pod 
Kronsztadem. Nieprzyjaciel podejmował częste 
k-ontrudcizenia, stawiając zacięty" opór. Wcze­
snym Tankiem 8 października przedostały się 
wmj-s-ka sprzymierzone aż do zachodniego skra­
ju Kronsztadu. Nieprzyjaciel obsadził w"zgćrza 
przed miastem oraz miasto samo. Tymczasem 
kolumna niemiecka, która maszerowała w kie­
runku na Zernesti, wzięła szturmem góry Tórz- 
burskie i staczając potyczki po -obu stronach 
potoku Weidenbach. maszerowała na tyły Kron­
sztadu, oraz na południe -od górskiego bloku 
Sclmller wprost na przełęcz dórnos. Frz°de- 
wszystkiom bowiem należało tam wziąć linię 
kolejową i trak t pod skuteczny" ogień.

Walka rozgorzała w isamem mieście. O każ­
dy załom ulicy trzeba było staczać wmlki z oso­
bna. Trzeba było 24 godzin dla oczyszczenia 
zupełnego miasta. W czasie tych śmiertelnych 
zapasów rzucili Rumuni jeszcze świeże siły" od 
Sepsi-Szentgyórgy wzdłuż Aluty' na prawe swo­
je skrzydło Stamtąd spodziewali się przebić do 
Kronsztadu. Ta posiłkowa kolumna została 
ugodzona' jednak kontratakiem sprzymierzo­
nych, poprowadzonych -od Marienburga nad A- 
huą, na zachód o-d pasma gór Barot, poprzez 
Brer.ndorf. Na prawem skrzydle nieprzyjaciel 
doznał porażki. Wczesnym rankiem dnia 9-go 
października nastąpiła rozstrzygnięcie. Prawe 
skrzydło rumuńskie nie mogło wstrzymać na- 
poru przeciwnika i ograniczyło się do bronie­
nia gór na południe -od Kronsztadu. W-ojska 
atakujące rozpoczęły" ruch oskrzydlający od 
Marienburga przez PetersbeTg i Honigberg na 
Kronsztad, odcinając temsamem Rumunom mo­
żność -odwrotu w kotlinę- I Tar o reszek. Rumunom 
nic pozostało 'tedy nic innego, jak odwrót na 
terytorymm rumuńskie. Tylko pierwsze kolu­
mny" zdołały" się przedostać drogą na przełęcz 
Tomd—Predeal. Reszcie pozostały ledwie dal­
sze wschodnie przełęcze. Pozostały' na -stanowi­
skach pod Kronsztadem działa Tumuńskie, po­
został ‘aly materyał kolejowy przed przełę­
czą Predeal.

Jakie są możliwe konsekweneye tej trzeciej 
z kojpi kieski rumuńskiej nu Siedmiogrodzkim 
terenie? Najlepiej będzie oddać tu głos angiel­
skim »Timesom«. Od. bitwy pod Sybin"m —- 
piszą one — odbywa sie w Alpach siednro- 
groazkieli wielkie przegrupowanie wojsk. Na­
leży" się spodz-iewać w" okolicach tych -odwrotu 
.sił rumuńskich. Dalej na północ przedsięwzię 
[ćia rumuńskie przybiorą defenzywmy charakter. 
Zdaje się rzeczą pewną, że wojska austro-wę- 
giezskie będą usiłowały sforsowmć przełęcze,, 
wiodące do Multum, by -odciążyć wojska nie- 
miecko-bułgarskie w Dobrudży, związane ata­
kiem. Gdyrby inwazya do Multan udała się istot­
nie, siły rosyjsko-runuńskie w Dobrudży po- 
nadłyb", w cteżkie położenie. Ogólna syiaacya 
frontu rumuńskeigo i oał..anskiego nie jest po­
myślna. O ile spodziewano się odcięcia mo­
carstw środka, od wschodu przez wdanie się w 
wojnę Rumunii, plan ten całkowicie zawiódł...

S topp .

zjednywali sobie powszechny szacunek, uak 
słynny tysiąc Garibaldiego, Lak ów tysiąc octio- 
tników polskich wyparł z Miechowa znacznie 
silniejsze oddziały kozackie,yzajął Kielce, sto­
czywszy" poprzednio zwycięską walkę pod mia­
stem i tam proklamowano niepodległość Polski. 
Rosymnie wstrzymali się w", ucieczce i, zgroma­
dziwszy' znacznie większe siły, tak, że mieli 10 
żołnierzy przeciw" jednemu, roznorza-dzając przy 
tem znacznemd siłami artyląryjskisnii, wydali 
Polakom bitwę. Nastąpiła zacięta walka. Pola­
cy pod wodzą Piłsudskiego c-ofnęh się kilka mil 
na południe, gdzie otrzymali posiłki od wojsk 
austryacki.-h i znowu odparli Rosyan.

Rosyamie ogłosili natychmiast, że Strzelców 
Sokołów" i mnyeh ochotników polskich, tworzą­
cych polskie Legiony", nie będą uważać za żoł­
nierzy, ale za bandytów i jako takich, w razie 
schwytania, do niewoli, bedą wdeszać, W pa­
ździerniku 1914 roku rząd ausfryac.ki zawiado­
mi! ofieyalnie. że Legiony polskie walczą obok 
armii austryacko-węgierskiej, jako regularni 
żołnierze i stanowią część jej uzbrojenia.

_ Proklamując, iż walczą o niepodległość, a 
nie o samorząd pod obeem panowmniem, Legio- 
niścLpoeiągnęli do swoich szeregów' wielu mło­
dych ludzi. W Galicyi wielu ml 'dych Polaków, 
obowiązanych do służby v.ojskowrej wr armii 
ausfryaokiej, często wstępowało dobrow olnie 
do Legionu, gdyż w Legionie nietydko oficero 
wie i komenda jest polska, aJe nawet mj^ndury 
i czapki mają krój polski.

W tej części Królestwa Polskiego, która zo­
staje -obecnie pod dkupa-cyą wojsk austrya- 
ekich, przyjazne rządy" generał-gub-ornatora au- 
st.ryackiego w przeciwieństwie do dawniejszych 
rządów rosyjskich, zyskały Legionom wiele 
zwolenników i zgłaszali się do nich ochotnicy- 
nawet z pośród ludzi, którzy, jako mieszkańcy" 
terenu okupowanego, nie potrzebowali się oba­
wiać poboru przymrusowmgo.

W Wiedniu, Krakowie, Lwowie, Lublinie, 
Piotrkowie, wszędzie spotykałem stacye rekru­
tacyjne Legionów polskich, komitety opieki 
nad ich rodzinami, pola ćwiczeń, szpitale i inne 
urządzenia po trze one. We wrszystkich tych in- 
stydueyach panuje ożywiony ruch. Legioniści, 
pojedynczo i w .grupach, przedstawiają wspa­
niały widok. Stanowią oni poważną, dzielną i 
doskonale wyćwiczoną jednostkę bojowcu, ludzi, 
walczących za ideały" swmgo narodu, za swój 
kraj. Nawet ci, którzy nadzieje swe opierają 
na Anglii i Francyd, przyznają, że Legioniści 
wTalc7,ą i umierają z wiarą, iż służą Polsce.

W początkach Legionów, hr-oń i umudurowa- 
nie dostaw ali oni z dobrow-olnych ofiar, składa­
nych przez Polaków w  całej Polsce i poza gra­
nicami nawet. Obecnie postawieni oni zostali 
,na tych samych prawmch, co wojska au-strya- 
ekie: otrzymują te same raeye, te same usług 
sanitarne i zaopatrzenie.

W prasie i w cficyalnych depeszach komen­
dy ustawicznie spotyka się wiadomości o dziel­
ności i brawmrze Legionów" Polskich. Wiadomo­
ści te wywołują entuzyazm w szeregach wiciu 
zwolenników Legionów wśród Polaków.

Prasa amerykańska 
o Legionach pciiskfch.

A. Czarnecki, Polak, urodzony - wychowany 
w Ameryce, speeyalny korespondent chicago­
wskich „Daily" Ncws‘;, k toiy na wiosnę b. t . ba­
wił w" Polsce, między ianemi 'tatoże w Krakowie, 
pisze o Legionach w mn spo-sób:

Polacy, biorący" udział w wojnie obecnej, w 
przekonaniu, że" śluzą sprawie odbudowania 
Polski, składają dow ody hartu, męstwa i odwa­
gi, które w przeszłości złożyły się na sławę orę­
ża polskiego. F ak t ten stwierdzają ustawiczne 
wyróżnienia i wyrazy uznania, skiada-ne przez 
rząd. a-iMryacki i niemiecki zarowno jedno­
stkom, jak i całym grupom Legionów polskich. 
D alszym  tego dowodem są odznaczenia, uzy­
skane przez ochotników polskich, którzy sta­
nęli w służbie francuskiej lub angielskiej. Nie­
złomna wiara Legionów' polskich, że wałczą <o 
w"olną Polskę,- zwróciła na nie baczną Uwagę 
luetylko przyjaciół, ale i wTOgów".

Legiony" polskie utworzono zoslaly pod w o- 
dzą Józefa Piłsudskiego przez robotników, stu­
dentów, artystów", pisarzy", chłopów". Kierują się 
one ideą służenia swemu naro-dow-i przez z wal­
czanie jednego z zaborców — Rosyi, uważanej 
za najgorszego najeźdźcę. Ludzie, którzy^ byh nych 
przez rząd roeyyski skazywani na więzienie lub 
zesłanie na Syberyę za stawianie ó-poru jusyfi- 
kacyjnej polityce rosyjskiej i ludzie, którzy w' 
Galicyi zażywali korzyści, płynących z samo­
rządu w' granicach państwa austryackiego. byli 
zdania, że przez stworzenie polskiej annii ocho­
tniczej sprawa. Polski zostanie wydobyta z mro­
ków zapomnienia i przy pomocy Austryi zosta­
nie nakoniec sprawiedliwość wymierzona naro­
dowa polskiemu.

W nocy 5 sierpnia, na dwanaście godŁin(?) 
przed, wypowiedzeniem wojny' anstryacko-rosyj- 
skiej. Piłsudski, jako naczelnik, zorganizował 
w Krakowie tysiąc łudzi, przeważnie młodych 
i pełnych zapalfi, i przekroczył z nimi gran.cę, 
w"kraczając na teren Ii rólcstwa Polskiego.

Kiedy’ zwiedzałem tę część Polski, dzu zni­
szczoną wojną, zewsząd opowiadano mi o boha­
terstwie i poświęceniu owych żołnierzy, czem

król.
Onegdaj zmarł na zamku Fiiratenried w Bawary" 

nieszczęśliwy, umysłowo chory król bawra-rski, 
Otto, Koronę królewską otrzyonal król Otto po 
śmierci swego brata, Ludwika II, który' w  roku 
1886 zmarł zagadkową, tragiczną śmiercią w' je­
ziorze Starenberskiem Koronę królewską dźwi­
ga! król Otto przez Lat 30, królem jednak właściwk 
nigdy nie był, gdyż już jako książę dotknięty był 
chorobą umysłową. Cały ten cz.as spędził nieszczę­
śliwy monarcha na zamku Fiirstenned, w towa  ̂
rzystwue dwóch służących, czuw ijących nad bez­
pieczeństwem jetro osoby, podczas gdy rządy' pań­
stwa sprawował regent ks. Luitpold, a po jegc 
śmiersi regent ks. Ludwik, obecny król bawarski 
Objawy choroby umysłowej wystąpiły u króla 
Ottona już wr wieku dziecięcym, były jednak tak 
słabe, że nie zwracano na nie uwagi, przeciwnie 
traktowano je, jako dziecinno uprzedzenia i przv, 
z wyczajenia. l’o skończeniu studyów uniwersytet 
ckidi ks. Otto wstąpił do wrojska, gdzie nieba-,veu 
otrzymał dowództwo I \  pułku szwoleżerów". — 
W tym czasie wystąpiła u niego chorobliwa bigo 
terya, która z czasem coraz bardziej się wzmagała 
przechodząc w końcu w ciężką melancholię. Tt 
były pierwsze poważniejsze objawy- choroby, które 
w kilka lat później, w czasie wojny- francusko-nie- 
mieekiej, wystąpiły w stopniu znacznie silniejszym

Z powodu rozmaitych zajść, wywolany'ch rozwi 
jającą się coraz silniej chorobą, odwołano go z tea 
tru wojny i wysiano w podróż do Włoch i Hiszpa 
nń, poczem umieszczono go w zamku Nympheu- 
burg, gdzie żył w zupelnem odosobnieniu. Pewne 
go dnia roku 1378 ks. Otto. przechadzając się pf 
ogrodzie zamkowym, ujrzał oddział swycli daw 

szwoleżerów. Podszedł zatem ku nim i bła 
gał o wyswobodzenie go. Wierni żołnierze gotowf 
byli prośfcie tej zadość uczynić, gdy naglęsi zwa­
bieni hałasern, zjawili się dozorcy i odprowadził; 
niessezesnego króla z powrotem do zamku. Kri? 
stawiał przy- tem dozorcom siłny opór, wzywając 
pomocy szwoleżerów i obrony przc-d dozorcami — 
W kilka, dni później przeniesiono chorego króla dc 
zamku Schleisshcim. a następnie do zamku Fiirsten 
ried, gdzie przebywał do śmierci.

W roku 1913 dnia 5 listopada nastąpiła w Bawa 
ryi, za zgodą stanów i cesarza Wilhelma, zmianł 
konstytuey i, na mocy której regent ks. Ludwil 
ogłoszony" został królem, z pozostawieniem tytułi 
królewskiego także nieszczęśliwemu monarsze, gdy 
formalnego zrzeczenia się korony nie można byŁ 
od niego uzyskać.
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są&zm,
(V dzień rozprawy).

Kraków, 13 października.
Stosownie do wczorajszej uchwały trybunału P ^ ’, zc nie ^ ' dzie Potr“ *  Ponowienia te  

rozprawa toczy się w dalszym ciągu j a w n i e .  w

Ilirscii Rieser, Mozes Finier, Edward Machaaf 
i paru innych.

Trybunał przerywa rozprawę. Po pauzie o- 
swiadcza kap. Ż e g a r a c ,  l i  żałuje, źe nio mo-

towej, otrzymał prawo własnych sztandarów. Tp 
radosna dla całej Austryi, a w szczególności dla 
calegó narodu polskiego, wiadomość, SKłoniła pod 
pisanego, jako komendanta ąjnjącego w polu kia

do zarzą-że colnąć swego wniosku o tajność rozprawy, kowskiego 16 pulłu obrony krajowej, 
gdyż wniosek ""len został już załatwiony. Jest |dzenia dobrowolnej składki wśród podległego kor- 
newnv. że nie zajdzie potrzeba ponowienia te- pusu oficerskiego i całej załogi wszelkiej narodo- 

dlatego powyższe oswiadc zenie wości. Ku wielkiej iadości zbiórka znalazła od-
A , . „ - , - . , 7 0  i składa, licząc na lojalne stanowisko obrony. dźwięk w sercach, tak, że w kilku dmach zebrano
Oskarżony S z y  m a k  o w a k  i d o d a tk i  o ze { Oskarżony U ry  .g a zeznaje dalej. M i ę d z y  im 2.081 Koron. Zebrana kwota przeznaczona jest na

znaje, że wydawał podoficerom cale 3tosy legi­
tymacyj in b l a n c o ,  gdyż potrzebne im były 
dla roDOrników, zajętych w zakładach wojsko­
wych. Legitymacye te wydawał im na podsta­
wie kotnsygnacyi lub też i bez tego potwierdze­
nia i nie widział w tern nic złego.

Genarał-major N a u h u  n . Kto upoważnił

i nemi opowiada o schadzkach w lokalu fryzyer- sztandar dla Posiłkowego Korpusu tulskiego*, 
skini braci Goryczków, przy ulicy Flory ańskiej, Kuchnie obywatelskie w Krakowie. Około 20 bm.
gdzie oskarżony przynosił formularze legityma- otwar e Dęaą, jak już d lieśliśn.y, trzy pierwsze 
cyjne i pieczęć urzędową i tani wystawiał klien- kuchnie obywatelskie. praoe około wykończę: a
tum dokumenty. I urządzenia lokalów, na ten cel przeznaczonycn,

w  7 0 7 nstu och dal°7 vcn ohciaza Ur\ ira. bar- już na ukończeniu. Obecnie kompletuje się per-
nerat-major ™  u ,,™ ™ ,, W * * * * * W *  f  tyci kuchni,

wydawania -o so w  l e p ™ * .  podoi,- K™ <* “  ^  ’

0?k. S z y m a k o w s k i :  Sądziłem, że-nie bądprzębytv-ają.
było to nadużyciem, gdyż było to dla celów Godzina 11, rozprawa trwa dalej, 
urzędowych.

Znawca kap. S i k o r a  oświadcza, że wobec 
prywatnych stron wskazaną była ostrożność
przy wydawaniu tych legitymacyj, natomiast
dla urzędowych celów w ten sposób, jak to 
Szymakowski opowiada, formularze istotnie
w y d a w a n o .

Przesłuchanie Ludwika Drygi.

Z teatru  M sw sg jO .
aktach

Kwesta na rodziny walczących żołnierzy. "W nio-
daietę, 15 paź-dziemiKa odbędzie się kwesta na 
komitety parafialne i ubogie rodziny walczących 
żołnierzy. Komitet upiasza panie, które łaskawie 
zajęły się urządzeniem stołu, aby o godzinie 8  rano 
rozpoczęły kwestę. Jutro w sobotę, od godz. 3 
po południu w parafii śvv. Szczepana przy ul. Gar­
barskiej mogą się panie zgłaszać dla porozumienia 
Się z przewodniczącą koimilotu.

Biuro informacyjne i porady prawnej K. B, K.

Na cele Departamentu opieki N. K. N. Z Sando­
mierza donoszą nam: Pracownicy cukrowni w Ry­
twianach w Sandomierskiem złożyli na ręce ofice- 
cera werbunkowego Legionów polskich w Sando­
mierzu 120 K na celo Departamentu opieki N. K. N.

Repertoar miejskiego teatru w Krakowie 
im. Juliusza Słowackiego.

Piątek: „Oj, młody, młody11.
W sobotę, dnia 14 b. m.: »Krewniacy« Michała 

Bałuckiego.
. Repertuar miejskiego teatru ludowego.

Kątek: „Księżniczka czardasza11.

Teleyramy z ostatniej chwili.

Ludwik XI. Dramat historyczny w 5 
Kazimierza Delavigne.

Tragedya Delavigne’a »Ludwik XI* należy ao w Krakowie (ul. św, Tarnsszr. 37) udziela poiady 
' dzieł, zakwalifikowanych od dawna, jako podsta- j pomocy w sprawach zasffirow wojskowych, świad- 
wowe w repertoarze większych scen dramatycz- i szkód wojennych, w sprawach wyćnodźtwa 

Następnie wśród ogólnego zainteresowania nych. Źródłem popularności tego utworu jest wyra- wojennego i seeronowege, odbudowy kra-ju itp. Przy 
.Wprowadzają na salę oskarżonego Ludwika zista, na tle historyi francuskiej osnuta akcya, w zapytaniach pisemnych należy na odpowiedź dołą- 
U r y g ę .  Zeznaje przeważnie po niemiecku, pośrodku której stoi świetnie nakreślona postać je- mgrkę za 25 hal. Biuro otwarte od 9—1, z 
Czasem tylko używa pomocy tlómacza. Robi dnego z największych potworow koronowanych, wyjątkiem niedziel i świąt, 
wrażenie człowieka skruszonego i złamanego, króla Ludwika XI. z domu Valois. Przedmiotem 7  t u krakowskiego Targ dzisiejszy odzna- 
Opowiada his tory ę swojego smutnego ży eta. dramatycznego dzi dania jest szamoUniu się ze ^  } „. przedawszystldom wielkim dowozem kapu- 
Jest synem ubogiego krawca z N. Sącza; wła- śmiercią zgrzybiałego króla-tyruna, ściganego wy- . 2 a r ó w n 0  piac Jabłonowskich, jak plac Szcse- 
snemi siłami przebijał się przez życie. Ozenrł się rzutami Sumienia ł  nienawiścią cięcia Namours, ^  zfctłoCz0ne były wuzam włościańskimi, na­
wożenie Dał się wciągnąć do rucnu budów pragnącego pomścić śmierć swego ojca. pełnionymi kapustą; sprzedawano ją po 8 -1 0  K

r urzędniczych, wybudował wdlę w Rob-. O Jystąwienie .Ludwika XI* kusić i lę mogą tył- za fe „tówek. innych jarzyn akże było aosć, 
nikneh i to go matervalme zrujnowało. ko te teatry, które posiadają odpowiedniego przed- zlfimllfakńw pość zupehrs znikomi Jaj nie bym

Kierownik rozprawy dr R e u t zwraca uwa- sławicie* dla tragioznej, tytułowej roli. Grać ją i 0  wca]0; m3!jła da ie nie było ,vi.
gt Uryeze, ze budując wille ponad siły, postą- może zawbze ylko artysta pierwszorzędny, rozpo- Qa(t wo ó1q m g  byi slabo obesłanyj Trochę wię- 
pił lekkomyślnie. OskaTŻony przyznaje się Jo rządzający wielką rutyną i specyalnydi warunkami celV óu diobm; po raz pierwszy ptzywieztorio za- 
tego. do ról dramatycznych. Stąd pochodzi, że sztuk* De- , które Dprzedawano ,.o 8  -JO K za sztukę, mi-

W dalszym ciągu Uryga opowiada szczegoło- ;Iavigne’a służyła zawsze, jako popis wielkim akto- mj \ e 7 n a n 0  .iarzącizei,i, 0  dziczyźnie okieśla cenę 
wo, .jak został wciągnięty do fałszowani: lcgi-rom : .ak: Sabini. Rossi, Rainz, Zaccom U nas gry- na 4 K 50 h za sztukę. Z owoców Siwki
tymacyi. W r«,ku 1914 nie było w bn.ra.ch woj- wali ją Rapacki i Żelazowski, utrwaliwszy wspa- . ż »  koŁczą sprzedawane są resztki bardzo mi- 
pbowych trzech egzemplarzy meldunkuwych, niale tę roli w historyi polskiego aktorstwa. zern j jakości g) uszek wogóle mało jest w tym 1 0 -
lecz tylko konsygnacye, -zapisywane w księgi i Teatr ludowy, zdążający kansekwent* po linii k ‘ tL ko jaPtka tfkazują się dość obficie na targu, 
przez pisarzy, m.- ących zasiadać w komisyach swoich zadań, mógł wjstawić >Luawika« dzięki p. p ^  t< a k ż 0  które oorodziiy tego-
jtrzeglądowych. W tych konoygnacyach wpisał, Frączkowskiemu, który szeregiem ról tego typu ro0z J  wilgotniej jeśWtó. 
ba nalegania pośredników, którzy go w handel- dowiódł w ostatnich czasach, że ma prawo zaliczać 
kach śniadankowych brali w obroty, szereg się do pierwszorzędnych tragików polskich, 
ludzi. I tak Zielińskiego wpisał za śniadanie a Pojęcie roli Ludwika umocnić mogło sąd o szu- 
Ilawełki. Nie widział nic w tem złego, bo za rokości skali talentu p. Frączkowskiego. Jego krea- 
miesiąc miał byc ogłoszony nowy pobór. cya jest jakby z kamienia wykutą, konsekwentnie

Następnie poznał starszego Winzelberga, dla aż do końca na jednej wyżynie napięcia fragiczne- 
którego w r. 1915 postarał się o dwie fałszywe go utrzymaną. Grą swą podkreśla p. Frączkowski 
legitymacye, mianowicie dla Mandelsberga i nie tyle tragizm, ile snę charaKterystyki, uze- 
Weniga. Było to na wiosnę i w jesieni 19l5 r. wnętrzniającą się w nikczemnym strachu, ogarnia- 
W tym czasie także na nalegania Riesera prze- jącym króla w chwili-krytycznej, gdy mu zagraża 
prowadził fałszerstwa lcgitymacyi na rzecz choroba, lub sztylet mściciela. Te sceny uplastjcz- 
Schinagla. Oskarżony później z Rioseiem zu- nil p. Frączkowski z szczególniejszem przejęciem, 
pełnie zerwał. głosem i dykcyą i zebrał za nie zasłużone oklaski.

Kierownik ro-zprawy dr R e u t: Kto był Artystą o wielkiej sile napięcia dramatycznego
zręczniejszy, Pieser czy Winzelberg? okazał się również p. Nowakowski. W roli księcia

U r y g a :  Nie mogę te-o powiedzieć. Byłem Nemours wydobył nie tylko zapal i silę, <ale silnymi 
głupi, że wogóle z nimi miałem do czynienia, z akcentami uzewnętrznił dumę i godność pokrzyw- 
Rieserem raz, z Winzelbergiem 2 razy. dzonego wasala, pragnącego pomścić krzywdy

W dalszym ciągu Uryga opowiada szeroko, swego ojca. Bardzo ładnie, z szczerym sentymen- 
jak za pośrednictwem Korzeniewskie ro i Fr. tem, zarysowała postać królewicza p. Olska. P. He- 
Goryczlti popełnił fałszersiwa na rzecz Radwan- leński doskonale pojął i rozwiną! rolę lekarza krń 
sltiego, IV 0 łk Owi ńsk i e go i innych. lewskiego, zUoi.ywajac się na a k eon ta ozezorośei

Nowy rok akadem icki w uniwersytecie lwowskim
rozpocznie się uroczystem nabożeństwem, które 
ks. arcybiskup dr Józef B i l c z e w s k i  odprawi 
w poniedziałek dnia 16 hm. o godzinie 9 rano w 
kościele św. Mikołaja.

Nauczyciele lwowscy u wiceprez. Zoila Korzy­
stając z przyjazdu wiceprez. Rady szkolnej krajo­
wej do Lwowa, onegdaj przed południem udała 
się dcputacya lymczasowego nauczycielstwa lwo­
wskiego pod przewodnictwem dyrektora'Jana So 
l e s k i e g o  do wiceprez. dra Fryderyka Z o l l a  
i wręczyła mu mcmoryal w sprawio rozpisania kon­
kursów na wakujące posady w szkoiach ludowych, 

Wiceprezydent Zo l l  przyjął doputacyę bard/.o 
życzliwie i wyraził się, że w sprawie ogłoszenia 
konkursów na wakujące posady w szkołach lwo- 
skich żadne przeszkody nie istnieją. Ażeby jednak
s p r s u w ^  n a  m i e j s c u  z a ł a t w i ć ,  o b i e c a ł  w ie f tp r e z y -

dent, iż wyjazd swój odroczy do wieczora, zaś te­
goż dnia po południu sam osobiście odbędzie w tej

(Tel. o. k Biura koresp.)

Wiedeń. 13 października. 
Prezes Koła poiskiego dr B i l i ń s k i  zwołał 

parlamentarną komisyę Kuła na dzień 19 b m. 
Na porządku dziennym obrad stoi zaproszenie 
prezydent* S y l w e s t r a  na konferencyę pre­
zydentów klubów na dzień 23 b. m.

o K o iM o te  majątku 
o&wntsll pafi£t» eentralnytli.

(Tel. c. k. Biura koresp.)
Amsterdam, 13 października.

Jeden z tutejszych dzienników donosi: 
> Times* donoszą z Bukaresztu, że władze miej­
skie w Bukareszcie zaproponowały konfiskatę 
majątku poddanych nieprzyjacielskich w stolicy 
Rumunii i odszkodowanie niemi poszkodowa­
nych podczas ataków Zeppelinów na Bukareszt

W © f  ei a .
Zagrożony odwrót Rumunów.

(Tel wł. „Nowej Reformy'').

Koionia, 13 Października. 
»Kólmrche Yolkszeitung* donosu:
Linia odwrotu wojsk rumuńskich jest zagro­

żona, a położenie ich w górach Gyórgyó b<udzo 
złe.

J
(Teł. wł. „Nowej Refoim y”).

Wiedeń, 18 października. 
Dzienniki tutejsze, donub-zą:
Wojska austryacko-węgierskie zajęły Sropsi- 

Szent-Gyórgytt i Kezdlvasarhely,

Król rumuński na uboczu.
Zurych, 13 października.

Wedle wiadomości z Bukaresztu, krół ru­
muński Ferdynand złożył naczelną komendę 
nad armią rumuńską nie dobrowolnie, lecz pod 
naciskiem koalicyi. To upokorzenie oddziałało 
tak na króla, że usuną! się o<l wszj-stlucb spraw 
państwowych i jest zupemie na uboczu.

Zabór flety greckfej.
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

Wieueń. 13 października. 
»Neues IV i ar er Taghlatt* donos, z Berlina: 
»Eerliner Lokal-Anzeiger* przynosi następu­

jące szczegóły o zaborze greckiej floty wojen­
nej przez koaucyę

I tak 4 okręty bojowe o łącznej pojonuioścl 
35.500 ton, 1 krążownik, 4 kanonierki, 15 
Kontrtorpe iorwców, 17 torpedowców, 2 łouzie 
podwodne przeszły w posiadanie koalicyi. Koa- 
licya rozbroiła, ale nie zabrała 5 okrętów bojo­
wych o pojemności łącznej 8 6 . 0 0 0  ton.“ *

Kap. Z e g a  r a c :  Czy pan sam wpisywał te jakich u tego artysty dotąd nie zauważyliśmy. Na 
fałszerstwa do knęgi, czy inni? Itej drodze talent jrgo i warunki mogą smaJeść F„ ,„ŁCllro

U r v  g a :  Musieh ro robić pisarze, którzy pro- wdzięczne pole do flalszych sukcesów. P. Czechow- sprawie kumereneyę z adą pizybuczną, względnie_ d i r i i o ,e r o d z i 0  } Dobrudży, 
hdzili ksie°*i ażeby utrzymać tosamo pismo, ska, jako Marynia, ładnie wypowiadała liryczne ty - '7- c* k. radcą i komisarzem rządowym, panem Urn- ---------

Zja^d cara z królem rumuńskim.
(Tel. wt. „Nowej Reformy”).

Wiedeń, 13 października. 
»N. Fr. Presse* #lonosi z Sofii:
Otrzymano tu wiadomość, że w Remi odbędzie 

się zjazd cara z królem rumuńskim. Car wyje- 
chnt już do  H eni.

Ze strony Ruirumii we-zrną udział w zjeździć 
generałowie Iliescu i Averescu. Powodom zja­
zdu ma być położenie wojsk rumuńskich w Sie-

Większość tych wpisów uskutecznił P u d e k  rady. W pomniejszych rolach dobrze cy  wiązał i się bowskim. Kończąc audyencyę, polecił wiceprezy- 
JasRier tylko 9  ra? v wpisyw-ał Pudek otrzym ał, z zadania pp.: Czarnowski, Orolicki, Biesiadecld dent depntacyi uspokoić nauczycielstwo, zaniepo-
,.a r..', nd ro 20 k<woi i Korecki. i kojone ściąganiem legitymacyj, uprawniających do

Odpuwtadź rz^du greckiego.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Luganc, 13 Dażdziernika.
Ag, Stefani donosi z Aten: Rząc. grecki od­

powiedział na ultimatum francuskiego admira­
ła Poumiera, że wobec krótkości terminu musi 
zaprotestować przeciw sformułowanym żąda­
niom, że jednak wobec konieczności płynącej z 
położenia, musi się poddać żądaniom.

Przesilenie gabineiov;8 w Rosyi.
Sztokholm, 13 października.

»Nowoje Wremia* donosi, ż-e Kokowcey i 
Glers przybyli do Petfc.sbuiga na osobiste we­
zwanie cara. Natychmiast po swnim przybyciu 
odbyli obaj ważne kontereneye z kierującymi 
oolitykami. -Nowojo Wremia* przypisuje tym 
konfereueyom wielką doniosłość, i  twierdzi, żq 
są one w związku ze zmianami, które w tych 
dniach nastąpią na stanowiskach mczelnycnj 
rządu.

Skutki M M r runiuńskith m Rosyi
(Tel. wł. „Nowej Retormy”).

Sofia, 13 października.
Z powodu klęsk rumuńskich panuje w Rosyi 

ogromae wzbui zenie. Ż arząc zono na wypadek 
zagrożenia południowej Rosyi fortyfil oaranle 
Odesy i Kijowa.

Obfawa na dezerterów w Rosyi.
(Tel. wt. „Nowej Reformy”).

Berlin, 13 października.
»Nahionalztg.« donosi ze Sztokholmu:
Wedle wiadomości i  Pecer&Durga, polieya za- 

rządzifa w miastach Rosyi obławę na zbiegów 
wojskowych. W Charkowie podczas pierwszej 
obławy uwięziono 700 dezer terów, w Odeśle 
300.

za to od oskarżonego 2 0  koron.
Dr Pi e u t (do osk. Pudka): Dlaozego pan nie 

zawahał się brać od Urygi za grzeczność kole­
żeńską 2 0  koTOn9

Osk. P u d e k  nie umie dać na to wyjaśnien:a.
Dr R e 1 1  e r, adwokat z Drohobycza, obrońca 

wojskowy, wypytuje się Frygi, w jaki sposób 
za namową Korzeniowskiego i Goryczki rozpo­
czął fałszerstwa, Fryga, widocznie skruszony, 
opowiada, jak w handelkach tłoczyli się do nie 
go pośrednicy i agenci i nalegali na niego o wy­
danie legitymacyj. Hania śniadankowa w Kra­
kowie znalazła w Frydze swoją ofiarę. Za jego 
wiedzą otrzymali nielegalne legitymacye mię­
dzy innymi: Kazimierz Sataleeki, Goryczko wie, 
'Abraham Kalmaa, Bienenfeld, Wettstein, Sehi- 
nagel, Na-cht, Lanimel, Jungerwirth, Abeles

Wystawa i reżyserya 
ranuu.

sztuki były bardzo sta- 
wp.

K r o i t l k a ,
Kraków, 13 października.

P iękny dar na sztandar L egionów . Komendant 
krakowskiego 16 pułku obrony krajowej, pułko 
wnik H o h e n a u e r ,  nadesłał z pola kwotę 2.581 
koron, zebraną w drodze składek na sztandar Le­
gionów polskich z następującom pismem (w tło- 
maczeniu):

pozostania we Lwowie w razie ewakuacyi, wyja­
śniając tę kwesiyę w ten sposób, że legitymacye 
to ściąga się w celu przybicia na meb stampili 
K-ładz wojakowych, poezem zostaną odnośnym wla- 
ścioielom zwrócone.

D odatek  dro/.yźniany dla nauczycieli szkół lu­
dowych. W ,,'Kuryerze L w o w s k im 11 ezytnniy: Dla 
uchwały Wydziału krajowego przyznającej nauczy­
cielom l u d o w y m  jednorazowy dodatek drożyżnia- 
ny zapewniona jest sankeya cesarska, przez co u- 
chwala ta uzyska taJii; samą moc, jak sankeyono- 
wana, ustawa sejmowa. To zatwierdzeniu przez ce­
sarza uchwały Wydziału kraj.ywogo, nastąpi na jCj 
podstawi

.  v m
(Tel. wł. „Nowej Retormy”).

Lugano, 13 października. 
Sesya parlamentu rumuńskiego, zwołana na 

20 bm., została odroczona na czas nieoznaczony.

Straty rumuńskie.
(Tel. wL „Nowej Reiormy”).

Wiedeń, 13 października. 
»Fremden-Blatt« donosi z BorMna: 
>Acht-Uhr-BlaŁt* przynosi z nad granicy ro­

syjskiej wiadomość, że wedle obliczeń komlte- 
a za asygnatami Rady szkolnej kiajo- tu siinitamcgo w Bukareszcie z dnia 4 b. m.,

»Swietne prezydyum stoł król. m. Krakowa! wej, wyplata dodatku droży-imanego nauczycielom, straty Rumunów w poległych, rannych i zagi-
Najwyższym rozkazem Posiłkowy Korpus Polski j przoz cdnośne urzędy podatkowe.

?jeinkr.?..T!, Issmer, Abrahamer, Leib Rieser, za szczególno męstwo, ukazane w tej wojnie świa-
niouych wynoszą 149.688 szeregowców i 5.894 
Oficerów, pomiędzy nimi 5 generałów.

O dpow iedzialny  red ak to r:

MI CHAŁ K O N O P I Ń S K I .
W ydaw ca:

R U D O L F  OSMAN.

foTa d '3s!ajrae.
(A.lykuly w tym dziale nie pochodzą od redakcyi). 

PoniijtLy nA.-trPiinemi wodami szczawowaml zajmuJa

|Woda 4 IfiSB*jokj B alkaliczna 
azezewa podug analiz 

naszych pierwszych powag
jak os'cin w o n a cz sin a  in;e jsce . •

Reprezentacya: PRRLBERGF.R i SCHENKER 
Kraków, ulica Grodzka L. 48.
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Joacliima bilberringa w Nowym Targu. 748?
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